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- Lotny Klub KokKainistów 
został wykryty przez policję warszawską. 
„Błękitna Salcia* zaopatrywała nocne lokale 


w narkotyki. 


Warszawa, 17 grudnia. ło, Stefana Kosmali i szepnęła mu kilka 
De szeregu sensucyi. jaxe w słągu słów. Ten poleciwszy Wacławowi Zie- 
kilku ostatnich tygodni zajmowały uwa maickiemu (Krucza 2), pilnować skle- 
ze meszhanców Stolicy. poza wykrv- PÓw, przywołał taksówkę i pełnym ga- 
ciem przez władze śledcze [luksusowo zem sam, pozostawiwszy kobietę na uli- 
urządzonych lupanatów, lioni» odwie- |*7! pojechał w stronę Placu Zbaw ciela. 
dzanwał przez osoby z-i za .atvstukna, — Wywiądowca wskoczył do innej auto 
cji. kilku potaiemnych domów wry, dorożki i kazał jechać o kilkanaście me« 
zdzie dc cstątniej „nitki“ -zgry vali sę trów za pierwszą, którz przejęchawszy 
żądni: złota ' emocji naiwni; »ibrzymie-, ul. Marszałkowską i przez Plac Unii Lu- 
ge, szerusa rozgałęzionew od najnić- | belskiej, skręciła na ul Puławską, Tutaj 
szych do rajwyższych sier społeczch- przed domem nr. 7 auto zatrzymało się. 
siwa klubu komoseksualistó w lid. — do| Kosmala zadzwonił | wszedł do bra- 
chodz; ebesiie zdemaskowiiie kilku my,a za nm po kilku minutach, wywias 
osób, <tórt uchodząc za wzoórcwych 0-|dowca. Stróż nocny skierował się do 
bywwateł, zaopatrywały mieszkanią Piotra Olechowskiego, z któ- 
ony klub kokaiaistów 
w póżye Środk podniecające I narkotyki 
wagiąc z tego olbrzym e zyski. 
Władze śledcze oddawiv4: już, w 
związki annemi aferani, iak np. z wy 
kryciemm przed kiłkiu'miesącadm -przes 
mytniętwa kokainy z Niemiec przez Czę 
stochowę do Warszawy, zwróciły uwa- 
gana pewne dzo i Arere i ka 
warme, gdzie zbierały się podcirzane 3 
indywidua, złota młodzież, | Sad Gkręzóww sęk oba doco 
f ra a d ji i - 
damy s półświatka, „niebieskie pjaki | trtywał sprawę byłego uczna państwo- 
i t. du urządzając kucżne zabawy ipia wej szkoły  przemysłowo-rzem:eślni- 
tyki na ogólnej żali, a potem pr Rosenn czej w Białymstokn, Józefa Muklewi- 
się do ŁAC sznych gabinetów. „WŚTÓ |cza, lat 20, oskarżonego 0 żabójstwo 
gości krążyli wtedy chłopcy, zaimujĄący| swojej nauczycieli Jadwigi Kormirato- 
się sprzedażą papierosów, i załatwiali za | 


EEN 3 > wiczówtnej. >» 

jakieś podejrzane tranzakcie. od uważając, że Końdrato- 
Szczególną uwagę ` wywiadowców | wiczówna przyczyniła się do pozosta- 

zwracała jednak i 


pewna kobieta, 
która pojawiała się niespodziewanie, ob | = Rz j — 
c adzita Soki i aa ii Poe swój > R / z 
towar na malutkich szkiełkąch i potem G k i l d 
znikała dyskretnie, umiejętnie zaciera- raje -inwa l 
jąc za sobą wszelkię ślady. 

Mimo to wtajemniczeni umieli zaw- 
sze w razie potrzeby ową nieuchwytną 
damę odnaleźć, a raczej ona zwykle by 
ła uwiądatniana przez swych agentów, 
przeważnie nielełnio" chłonców. o za 
potrzebówaniu na swój towar. Gdy 
gość tylko wyraził chęć nabycia białe- 
ro proszku. błekitna Salcia tak bowiem 
łozywano kandlarke kokainy, natych- 
miast przybywałaą, a po chwili znów 
ślad po niej zaginął. 

Kiedy wywiadowcy urzędu śledczego 
po długotrwałych obserwac ach i wywia 
dach wykryli wreszcie szeroko rozgałę- 
ziony żw azek kokainistów, władze za 
jęły się przedewszystkiem zlikwidowa- 
nem szajki dostawców. 
| Dochodzenie ustalilo, że ową ta'emni 
czą „błękitną Salcia" jest Helena Seody 
jsówna  (Czerniakcwska 135), główna 
„dntendetuka” klubu, wobec czego roz- 
toczone nad nią baczny dozór. 


, Pewnej mocy wywiadowca, który ob- 
serwował Sendykównę w jednej z cu- 
kierni na Nowym Świecie, gdzie było 
'wielkie żapotrzebowanie kokainy, wy- 
wnioskował, że wyczerpała ona juź „a= 
ły zapas towaru i zapewne wkrótce uda 
się do hurłowni pó nową porcję narko- 
tyku, Rzeczywiście, Sendykówra w pe- 
wnym momencie . wyszla do, ubikacji, a 
stamtąd kuchennemi drzwiami na tlicę i 
skierowała się w stronę, ul. Nowośrodz- 
kiej, 24 
Na rogu Marszałkowskiej podeszła 
do stróża nocnego jak ślę. gatem. okazi t 


sie, w dniu 3 lipca r. b. pò uroczystości 


Łódź, 17 grudnia. 


W dniu onegdajszytm dyrektor pocz- 
ty łódzkiej zawiadomił urząd śledczy. iż 
w miejscowym oddziale P. K, O, stwier 
dzońė ośszukańcze rmachinacjie popełnia- 
ne przez jak.egoś osobnika, który w 
książeczce osztzędnościowej przerob ł 
šume 16 złotych na 110 i na tej podsta- 
wie pobrał 5U złotych. 

Policia wdrożyła energiczne dochHo- 
dzenię, które przyniosło konkretnie re- 
zultaty. 

Urzędnik, który załatwiał oszusta 
pamiętał, iż ten mast lewej nogi miał 
prótezę. Informacja ta znakomicie uia- 
twiła policji poszukiwania. 


Łódź, 17 grudnia. 

Jak się „Express“ dowiaduje na 

wczorajszem zebrami wydzału gier i 

«lyscypimy Polskiej Ligi Pikj Nożnej 

omawiana była Sprawa meczu Ttryś- 
ci — Warta w Poznafilu. 

Uchwalono co następuje: 

a) Przyżnać valcóver Warcie (3.9) 

hŁUkaTać śrzywią 200 zt. klub Tiu- 


WIECZORNY ILUSTROWANY. 


CENA NUMERU 29 GROSZY. 


Uczeń zastrzel.ł nauczycielkę 
która ne dała mu promocji. 
Został skazany na 10 lat więzienia. 


młodoc anego przestępcę na 10 lat cięż- 
wienia go na drugi rok w drugiej kla- | kiego więzienia. 


a „nabral“ 


Przerobił w książeczce oszczędnościowej 
10 na 140. | 


Kluk Turystów surowo ukarany 


w związku z meczem Turyści - Warta w Poznaniu. 


s ao a ilin £ CEO agl 1 
T 


Gzrezwyczajka 


obchodzi uroczyście 
10-iecie swego istnienia. 


Moskwa, 17 grudnia. 

Dnia 20 b, m. upływa 10-lecie ntwo- 
rzenia czerezwyczajki bolszewckiej. 
Rocznica powstania czerezwyczajki, 0- 
becnie G. P. U.. obchodzona. będzie ú- 
roczyście w Moskwie w dniu 18 b. m. 
+ Połorekwzys + ' tyły S m aw 
LE DIWZ d m, 

W pecie 18 grudria w Moskwie 
odbędzie się na Placu  Czerwonyf: 
przegląd wojskowy G, P. U. 


Napad na straż sowiecką 


c 


powstańców białoruskich. 


Wilno, 17 grudnia, 

Naprzeciw odcinka K.O.P, Iwieniec, 
oddział partyzantów białoruskich doko» 
nał napadu na partję sowieckiej straży 
granicznej, Partyzanci, w ilości kilkuna- 
stu ludzi, zaałakowawszy bolszewików 
ostrzeliwałi ich gęstym ogniem, 

Patrol sowiecka, złożona z 4 ludzi, 
zostawiła dwóch zabitych i zbiegła. 
Partyzanci po rózbrożeniu zastrzelonych 
ukrył się w pobliskich lasach. 

Władze sowieckie zarządziły obla- 
wę, szczelnie obsadzając granicę polske 
sowiecką na odcinku Iwien ec —Krasne. 


rym dość długo  konferował, a potem 
znów wyszedi na ulicę i powrócił auto- 
dorożką na Nowogrodzką, gdzie go Jen- 
dykówna oczekiwała. 


zęby wywiilowea nalna azi) MASOWE aresziowanie 
kiem policjantów i aresztował ich. zaachorów na Górnym 


Tej samej nocy dokonano rewizji w ; l 
mieszkaniu Olechowskiego, gdzie znale- Słasku. 
z Katowice, 17 grudnia 


ztono 
znaczną ilość kokainy, „ Władze bezpieczeństwa przeprowa- 
dziły na Górnym Śląsku w bilku <uieje 


‘no do sądu. 


już podobną sprawę, wytoczoną popizea |1ie G. Śląska jest spora liczba, 
dnie 'w sądzie okręgowym. Kilkanaście osób. zostałó aresztowa* 
AT t nych, Leczyli oni, jakkolwiek nie posia» 
- dali żadnych kwalifikacii, chorych cus 
downemi melodami. Chorym na nerwy ł 
na żołądek zapisywano tesame 
stwa, a czasem kredę z cukrem. 
Osoby te rudniły się również sprze- 
dażą rozmaitych środków leczniczych, 
a u kilku z nich skonfiskowano 
kokainę. 3 
Należy stwierdzić, že obowiązujące 
przepisy pfnskie tolerowaly {i zw. nas 
turalistów, tj. znachorów, Którzy w tiee 
dożwódlóny sposób 
nych, 


lękgr= 


nawet 


. 
wydawania świadectw absoiwantom 
szkoły strzelił na ulicy czterokrotu'e 
do Kondratowiczównej, raniąc ią $Śmier- 
telnie, poczem oddał p aty strzał do sie- 
t Kondratow:czówna zmarła w szpi- 
tatti i 
Müktewicz mimo-ciężkiej rany po pe- 
wnym czasie powrócą do. zerow.a. Sąd 
po narądzie ogłosił wyrok skazujący 


AO laiwowiera 


leczyli 


Mioderiam kandygi 


napadii na samochód. 


Bydgoszcz, 17 grudnia. 
Qnegdaj na szosie pod Wagrowem 
kiłkunastu wyrostków uirzało zbliżają: 
cy się swnochód i stanęło w pubtzek 
drogi, aby w ten sposób samociód za- 
trzymać. W chwili, gdy samochód, bę= 
dący własnością pewnej firmy poznań- 
skiej, zmuszony / żywą barykadą da 
zwolnienia biegi, mingt chłopców, jes 
den z nich uderzył nahajem szofera ak 
siłłie w głowę, że ten na chwilę stracił 
przytomność. ; 
Samochód szędł dalej. Szoier odzy< 
skawszy przytomność zwiększył szyb- 
Kość, ratując tem safrem trzech zuajdit- 
iących się w nim pasażerów przed rá- 
bunkiem ze strony zbliżających się do 
samochodu wyrostków, Policja jest nr 
tropie młodocianych bandytów, 


‘PKO. 


Gdy bowięm natkuiętó się w me!- 
mie złodziejskiej przy licy Zgierskiej 88 
na inwalidę Adama Kotuiskiego, na- 
tychmiast go przytrzymano | skoinirun- 
towańo z owym ntzędnikiem. 

Okazało się, iż był fo właśnie ów 0- 
szust. Kotulsku jest wędrównym gra- 
kiem i stale „koncertuje w pociągach 
na terenie łódzkiego węzła kolejowzto. 

Ponieważ zarobki te nie starczyły 
mu na nutrzymańieę wbdwch na pomysł 
łatwego zbogacenia sie 

Swego czasu-w łowickiein P. K. O. 
wpłac'ł 10 złotych i przez, dopisywanie 
różnych sum podejmował w różnych 
oddziańach 
wkłady. 


Gzęstochowa 


miasto diugowiecznych. 


A Częstochowa, 17 grudnia. 
Podczas przeptowadzańia spisu W 
zwiazku z wyborami do Sejinu, okaza 
ło się, że Częstochowa posiada kiika- 
sp, osób, wrodzonych w latach 1820 
— 1828 0 E - wj 


kasy pożyczkowej wieksze 


Samohbójstyo nauczyc/'Elki 


po egzaminie kwalifikacyj: 
STY 2 044 


rystów Białystok, 17 grudnia. 
c) Nałożyć na“ Turystów fakaz Dziś pópibiia ti samobójstwo” 20- 
zwrotu 300 zł. Warcie, tytułem odszko- | letuia natczycielka 
dowania, | 
d) Ukarać naganą: kpt. Turystów 
p. Marczewsk ego 
e) przesłać wniosek zatządu lig, o 
ukatanie kierownika sekcji pilki nożnej | seminarium nausie SeŚS 4" wię: 
khibę Turystów p. Blażewskiegh. | stoku. 


którą skonf skowano, Sprawę skierowa- na ; 
scowościach rewizję w mieszkaniach t 
Należyszaznaczyć, że Olechowski ma |7W: cudownych lekarzy,k tórych na teree 


Zofia Borotówia. 
Powodem samobójstwa ma być pode: 
bio ujemny Wynik czzónnów, jak 
Boroniówna wraz 2 Szel5fi "Fert = 
cichh | HauczyCiclek rów, | rów 


w 


Cały świat 
w cyfrach. 


Orvgina!ne dzieło, 
- kfóre ukazuje się 
corocznie w Ameryce. 


Co roku pojawią się w Ameryce oo- 
szerne, a stosunkowo tanie (bo tylko 
pół dolara kosztujące) dzieło. Zwe sę 
„Amitnac and book of facts". Zawiera 
amo statystykę całego świata. 

Świat w cyfrach! Ziemia, 
zwierzęta, przemysł. handel. komunika- 
cje — w cyfarach! 

Oto kilka interesujących stwierdzeń 
z tego umwersalnego „vade mocuim* 

Stany Ziednoczone mały w r. 1900 
majątku nraodowego 90 miljardów dola- 

„tów. W ciągu 13 lat przed wojną maig- 
tek ten podwoił się; wynosił on bowiem 
rż przed wojną 183 miljardów dolarów. 
W 13 następujących latach znowu się 
nienial podwoi, gdyż w roku 1926 wyno- 
sił przeszło 320 miliardów dolarów! 

Tem samem stały się Stany ziedno- 
czone najbogatszym krajem na Św ecię. 
Majątek narodowy bowiem Anglii wy- 
nosi 130 miliardów dolarów. a Niemiec 
40 miliardów dol. 

Co się tyczy kolęi żelaznych, to ró- 
wnież Ameryka zajmuje pierwsze miej- 
sce (ma przeszło 500,000 kiłomctrów 
toru kolejowego). Na drug em miejscu 
stoi Kanada potem Niemcy i Francja. W 
ciągu roku liczą Stany Zjednoczone mul- 
łard pasażerów; w „starym święcie 
przocuje Francja, w któriej co roku pół 
inidjarda ludzi przewożą koleje, 

Nieosiągałne są rekordy amerykań- 
skie w dz edzinie telefonii i telegrafu. W 
Stanach Zjednoczonych w rokit zeszłym 
ayto 100 milionów km. drutu telefonicz= 
nego i 4 mili. km. drutu felegraficznego. 

Jak skromne są wobec tego cyfry cu- 
ropejskie! Anglia ma 10 milj. km. prze- 
wodów telefonicznych i pół miliona km. 
telegrafu. Francja 4 mili. km. telefomu a 
E milion km. telegrafu. 

. Imtęresujące są dane, dotyczące 'lo- 
ści aparatów į rozmów telefonicznych. 
W Stanach Zjedfoczonych jest zarcje- 
strowanych 16 miljoónów aparatów t. 
zQu. co Wruga rodzina ma własny aparat! 
W Niemczech 2 i pół milj. abonentów, 
w Anglii 1 i pół miji a we Francii okato 
TO 00V. 

llość rozmów w Ameryce Póħrócčneł 
wynosi roczi e 21 miliardów (to znaczy 
100 rocznie na każdego człowieka). W 
Niemczecii na każdego człowieka brzy- 
pada 30 rozmów. w Anglh 22. 

A w Polsce?'Na szczęście nowojor- 
ski „Almanac and book of facts“ nie re- 
jestruje działalności* naszej sławetnej 
„Pasty": to też świat się ne dowiedział 
© żawstydzających cyfrach zastoju i 
iNarazmiu, cechującego naszą . milczni- 
kowa“ basztę newygód | drożyzny. 


Chińska ceremonia 
Ww londyńskiej katedrze. 


Londyn ma swoją sensację. W angli 
«ańskiej katedrze św, Pawła odbyła się 
pierwsza dziejach  Angljj ceemonja 
chrzcin chińczyka. Liczy on sobie rzy 
miesiące życia. Oiciec je go pan Ma na 
leży do Żariwych wyznawców anglika- 
nizmu. 

Ceremonia miala charakter niczwy- 


ZW aM m m 


mizi; 


EXPRESS WIF CZORNY —— 


Qabieranie przysięg. przez rab.na. 


l 
| 
„A 
| 


Na Pradze pod Warszawą w 35 p. p. odebrał od żcłn'erzy wyznania mojże- 
szowego przysięgę rabin wojskowy. Zdjęcie nasze przedstawia rabina w stroju 
uroczystym, odbierającego przysięgę. 

BO otoz 


Mróz—żywiciel i dobroczyńca 
Francuz Tellier wynalazł przed pół wiekiem 


sposób zamrażania artykułów źywnośc owych. 


Francja przygotowuje obchód setne'|brzymie rozmiary. Wystarczy nadmie- 
rocznicy urodzin wielce zasłużonego nić, że w roku ubiegłym sama Anga 
męża . Jest nim wynalazca praktykowa sprowadziła przeszło m ljon tonn bitych, 
negod ziś powszechnies posobu zamra- zamrożonych wołów, cieląt, nierogaciz- 
żania przewożonych artykułów spożyw-jny, królików, gęsi indyków itd., nadsy- 
czych, a zwłaszcza mięsa, którego pier- jłanych z wszystkich zakątków Świata. 
wszy zamorski transport nadszedł do W ten sposób królik, będący jedną z 
Francji przed około pićdzies ęciu laty, [plag Australji, stał się w Anglji chętne 

Przedmiotem uroczystości c . 
czenie pamięci Charles'a Tellier'a, uro- odkrycie Tellier'a nie tylko zapoczątko- 
dzonego w r. 1828 w Amiens, który w |wało budowę specjalnych -statków dla 
początkach siódmego dziesiątka lat u-|przewożenia mięsa, oraz wagonów-lodo 
biegłego w.eku uczynił doniosłe odkry-|wni, lecz dało w krajach zamorskich 
cie, stwierdzając fakt, że wszelkiego ro |pochop do uprawy na olbrzymią ‘skalę 
„dzaju artykuły żywnościowe, podlega- | owoców i jarzyn, jak i do bodowli m ljo 
jące łatwo zepsuciu, można zà pomocą nowych stad wszelkiego rodzaju bydła. 
zamrażania —przec ać w stanie| Tellier, jak tylu innych wielkich wy- 
świeżości miesiącami, a nawet całemi nalazców i gemiuszów, umarł w zapom- 
latami. nieniu i ubóstwie, Jego wiedza trud 30- 

Tellier, będący nietylko _ uczonym, |zolny nie dał mu materialnej korzyści. 
ale i ekonomista, z żalem obserwował |Zaiste był on tak ubogi, że nie mógł ko- 
marnowanie darów bożych w kraju ro-|rzysłać z dobrodziestw. które dzięki je: 
dzinnym, gdzie w pewnych  czesokre- go intel gencji i pracy stały się udza- 
|sach była takao błitość owoców, iż ie łem innych. 
rozdawano na mierzwę, zaś w parę mie 
sięcy później sprzedawano nieomal na 
wagę srebra, Zajmowała go równ eż 
kwestja mięsa, którego w krajach zn 
morskich, jak Nowa Zelandia, Stany 
Zjednoczone i południowa Ameryka, 3 
|produkowano znaczaie więcej aniżeli " 
wymagalo miejscowe spożycie, a które 
go Europa nie mogla dostarczyć ludno- 
ści swej w potrzebnej ilości. 

W owych czasach znano wprawdz.e 
już sposób konserwowaniao woców za- 
pomocą gołowania i wiedziano, że nie- 
które rodzaje zarówno owoców jak ia- 
rzym można suszyć bez narażenia ich na 
utratę właściwości pożywczych. Atoli 
Tellier postawił sobie za ządane wyna 
leźć inny sposób konserwowania, ani- 
żeli dotychczas slosowany,o  pierający 
się na założeniu, że mikroby powoduja- 
ce gnicie mogą być zniszczone tylko za 
pomocą goraca, 

W wynku długotrwałych badań Tel- 
Tier zdołał stwierdzićj 2 zimno w danym 


kle egzotyczny, gdyż państwo Ma za-|iwypadku daje taki sam rezultat jak go- 
prosili na nią swych kolorowych krew- jrąco, z tą jedynie różnicą, eż nie zabija 
nych i przyjaciół. Maleństwo strojine w| niszczycielskich drobnoustrojów, 'ecz 
haftowaną chińską szatę, spoczywało paraliżuje cbd ziałalność do tego stöp- 
na rękach misionerki angikańskiej. Wo- 


jest ucz- |spożywaną potrawa, Należy dodać, że. 


Pokój M 40 
H admniralic i angielskiej 


znať wszystkie na Skrylsze 
taiemnice niemców. 


: -Podczas wojny światowej utworzy- 
ła admiralicja angielska spocielne biuro. 
którego zadaniem było przejmowanie i 
odeyirowywanie niemieckich radiotele- 
gramów; 


Na czee tego biura stał prof. Alfred 
Ewing z uniwersytetu w Edynburgu, 
który obecnie opowiada następujące 
szczegóły o pracy tego biura. 

Zatrudniało ono 50 osób, którym z 
licznych stacyj podsłuchowych rozrzu- 
gonych po całej Angljji, dostarczano 
przejinowane radjodepesze niemieckie 
w liczbie 

około 20.000 dziennie. 


W ten sposób adimiralicja angielska 
śledzić mogła dokładnie każdy ruch 
iloty niemieckiej, 


W dniu bitwy nad Doggerbank wie- 
działa admiralicja angielska zgóry, ja- 
kię statki niemieckie wezmą udział w 
walce. kiedy i gdzie wypłyną. 


Wszystkie te informacje, sygnalizo- 
wane przez statki niemieckie w przede- 
dniu bitwy i podchwycone przez tajem 
nicze biuro, umożliwiały anglikom wy- 
danie w porę właściwych zarządzeń. 


RÓówn.eż przed bitwą morską pod 
Skagerrak była admiralicia angielska w 
ten sposób poinformowana o najszcze- 
gółowszych zarządzeniach przeciwnika. 
Już w grudnu 1914 odcyfrowano nie- 
mięckie szyfry iskrowe i w ten sposób 
pos adano dokładne informacje o każ- 
dem zarządzeniu dowództwa floty nie- 
mieckiej. 


Praca biura, które mieściło się w 
pokoju Nr. 40 w dowództwie admirali- 
cji, otoczona była najściślejszą tajemni- 
cą, dosiępną tylko kilku osobom w rzą 
dzie angielskim. Tajemncę tę docho- 
wano też do końca wojny, 

Tą drogą podchwycona była mię- 
dzy innemi iskrówka niemieckiej łodzi 
podwodnej „U. 20*, która donosiła o za 
topien'u „Lusitanii”. 

Dowództwo niemieckie  zm'eniało 
Szyfr codziennie o 12 w nocy, ale an- 
glicy. obeznani dokładnie z niemieck m 
systemem szyfrowym, już w ciągu 
dwu godzin nal? wszvstkie tajemnice 
niemieckiego dowództwa. 


Plaga wilków na Kresach, 


dą potrzebna do chrztu sprowadzona zo 
stała z rzeki Jordanu, j 

Po uroczystości kościelnej odbyło 
się przyjęcie w egzotycznej restauracji, 
której salę udekorowana godłami chiń- 


skiemi. Rodzice i goście wystąpili w 
strojach narodowych. Młoda matka 


miała na sobie purpurową złoteni haf- 
towaną szatę, czarny atłasowy kaftan i 
złote pantofelki. Nawet sandwiche utrzy 
mane były w narodowych biało czer- 
wonych barwach. 
Tenorzy opery londyńskiej śpiewali 
clitskiemu  anglikaninowi europejskie 
, kołysanki, a goście wygłaszali przemó- 
wienia w języku chińskim. 


mia, iż większość artykułów żywnościo- 
wych, przy bardzo niskiej temperaturze 
można przechowywać niezmiernie dłu- 


Gi, niedający się zgoła obliczyć okres 
czasu. - 

W r. 1873 Teller ogłosił swoje oł- 
krycie i w kilka lat później wysłał z 


Rouen pierwszy okręt, wyposażony w 
aparat zamraża acy, Po upływie dwóch 
lat setek ten powrócił, wioząceł adune! 
mięsa amerykańskiego, które nie wyi» 
żywalo najmniejszych śladów zepsucia 

Dzięki wynalazkowi genialnego frèr 
cuza panujący zwłaszcza na zachod 
nich obszarach starego kontynentu brai 
mięsa, został w znacznej mierze zażeg- 
nany i z bieśiem lat przywóz mrożone 
5o mięsa do Europy przybrał wręcz nl- 


Willę na kresach wschodnich zwłaszcza, stal się wilka plagą, tak, że tępienie 
go jest lan istotuie problemem gospodarczym, tem trudniejszym do rozwiąza= 
ia, że polowanie na tego drapieżnika jest trudno i kosztowne. Ci, którzy ta 
wilki ze skutkiem polują, zasługują się dobrze wobec ludności. W ub. tygodniu 
odbyło się w lasach Niemczyńskich wojew. wileńskiego polowanie, urządzone 
staran em p. Ryszarda Łodzińskiego z Wilna, właściciela ślicznych zbiorów 
myśliwskich. Łupem myśliwych padło kilka wilków i lisów, a między niemi 
znalażły sę dwa widoczne na fotografi: olbrzymie wilki, dziś rzadko, nawet 
w Wileńszczyźnie obfitującej w wilki, spotykane. Wilki te padły od strzaów 
pp. Matelkiewicza, Lodz ńskiego i Cepensza, których podobizny ku wzbudzę- 
niu zazdrości innych myśliwych podajemy. 


+ — Pow adam wam, Iksiński zrob 
— W jak; sposób? 
— Zapłacili mu 1 


z 


tysięcy za m 


ca" 


rady kd mite. 


W) 


TALEN. KUPIEC. 


Nowy sposób egzekwowa- 
nia długów handlowych. 


"Z-Warszawy donoszą: 

Jadąc tramwajem linii „0“ micą-Pa- 
wią, posterunkowy Jakubowski ustiy- 
Sszg: mezwykłą wrzawę. Halas dobe- 
cał z podwórza domu nr. 
brama stało na waroe dwu wyrostków. 

Tknęty złóń przeczuciem, poucjańt 
wyskoczył z wagonu 1, roztrąc wszy 
wartowuijków, wpadł na podwórze. 


Widok, jaki ujrzał, wart byi łatygi. | 


Czterech mężczyzn trzymało za ro- 
g! biócenne prześc eradło, nad którejn 
fruwał bródaty kupiec. Właściwie nie 
fruwał, lecz podskak. wał na kilka mie- 
trów w górę, a kiedy zdawało sę, 
już leży, szarpnięta za cztery rogi, tka- 
nna. wyprężala sę zimcudcka I Kieborąak 
zau wyłatywał w przestrzeń, jak spre 
żyną podbity, 

Z gardła brodacza dobywisy się. nie 
artykułowane dźwięki; 
najwyższym stomi przerażenia; 

Scenic tej przydłądało się kilkuna- 
stu 1 łodzieńcow Oraz dwie kobiety. 


Policjant przerwał  tragikom.czną 
scenę, Zdążył zatrzymać dwa boliate- 


tów zajścia, 
śpiesznie. 
Okazało się, że zmaltretowany oby- 
watel, p. Moszek Kuper jest wsaścicie- 
lera Bimtowni galańteryjnej w tymże do 


reszta Tozb.częd sig pū- 
z 


mu Jego prześladowcy, braca Teck 
Kłajman (Nowolipie: 30) 1 Michel Klaj- 
man- (Karmelicka 4) mają z n m skom- 


pieniężne. Nie 
postano- 


plikowańe porachunki 
mogąc dość do porozumienia, 


will przyśpieszyć Sprawę, posiłhają| 
się nową metoda. i 
Rozgoryczoiy Kuper wnósi skargę 


do sauu.* > 


-© Dwie osoby 
pod kołami tramwajów. 
| 5. Łódź, 17 grudu a. 


R grube piebiądze swoim głosem! 


S |wierzchowności, to też wywarł nader ko 
ŻU, a przed: 


żej A 


świadczące 0|ramionami i wyszeptała: 


"w drzwiach, wielce zakłopotany, 


zzz sz a O w Z Z Z Pe z — ET e e y * 
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Pazyłapał żonę „ia flayranii" 


Kochanek jej pogruchotał mu za to kości, 
|poczem okrad: go 1 z żoną lego uciekł do Łodzi. 


*Łńdź, 17 zrudnia. |  Zsozpaczońa Władzia udała się do 
Klemens Wanik był dorodnym* mło-| Koczanka. 
dzieńcem. Nic węc dziwnego. że 18-,. ; À ; 
) letria Władzia, córka iego chlebodawcy dziewczynę przeciwko ojcu, sam począł 
t | Fiatkiewicza: zdkagiała”śsie w uim. ją namawiać, by zgodziła się na Ślub. 
TPN A 48. e aT Wkrótce adbvło się huczne. wesele. 
Między modemi nawiązał się ró-|vyanik przeszedł na służbę do męża 
MANS, + | swej kochanki, Koństaneckiego. i 
Lecz ojciec dziewczyny, zamożnyj Władzia w dalszym ciagu pozwala- 
cospodarz z pod Łasku, wyszukał już 
dla: niej odpowiednicgo męża i o swem 
postanowieniu. nie omieszkał jej zawia- 
domić.. z 


dzieniec często ją odwiedzał w: nocy, 
gedy mąż wyjeżdżał do Łasku. 

Trójkąt małżeński trwał jednak dość 
! krótko. 

Konstanecki pewnej nocy przyłapał 
{Ra w niedwnznacznej sytuacji, o 
Wynikla grubsza awantura, 


* 


ile 


zenie. 


A gdy kobieta mówi: 


KOCHA 


nie wolno jej uczuciami gardzić, bo można 
otrzymać Ssiarczysty policzek. 


Łódź, 17 grudnia. 


bronił się dzielnie, lecz w końcu uległ 
przemocy. 

Gdy padł na podłogę, nie mogąc inż 
im stawić oporu, kochankowie odbyli 
krótką naradę. 

—- Musimy uciec-— mówił 3 
—- przecież on już z tobą mie będzie 


parobek 


Pani Marjanna nie straciła jednak 


P. Marianna S.  czterdziestoletnia | energii, A © żył 
wdówka niedawno odhajęła pokój 191e| , — Pocałuj mnie w ustal., szepnęła na |*7'- A Oraa aA A , 
tniemu Brunonowi R. me E : EE <h rak SĘ Łodzi, PY j > 
Był to młodzieniec o ujmiującej po- |. dż. MEO przmiaa o eta oPo"|. Zabrali kilkaset złotych i natyche 


| miast wyruszyli w podróż. 
`" Kónstanecki nie mógł im przesz- 
dzić w ucieczce. Nazajutrz jednak guy 
powrócił do sił zameldował w policji e 
kradzieży. A 
Kochanków przyłapano w Łodzi, 


ALI i | 
20. Narutowicza Z0. 


PRENDĘTWSCDŁ OTOODTOBZSGE 


Grudaiowy pr gram 
s tłag.erów: 


Sit PK 


— Nie... dziś, koniecznie dziśl... 
— Ależ kiedy mam narzeczoną... aie 
zdradzę jej — bronił się R. 


rzystne wrażenie na samotnej wdówce, 

Już po kilku dniach R, czuł sę: bag 
mieszkaniu, jak u siebie w domu. Skwar j A e da z 
pliwie korzystał z zaproszeńn a sbiądy | pi TS NĄ AE nie kochasz? — zawo- 
i kolacje, tembardziej, że był chwilowo **"__ Pani ył, 25, ME A 
bez pracy i musiał sę bardzo ograniczać |. „ ek AAAS ie o sympatyczna, à: 
w wystalkach. Pani Marianny zakochała |! ERY sáa j 

w Slowa te wywolały istną burzę, 


się w nim po uszy, P Mar ; APR | 
ROEE asite ; Ą , Marjanna obrzuciła młodzieńca |! 4 
AR 090 BL rac KA Bać stekiem przekleństw i kazała mu natych /$ 
zwierzy ye pozy, czych miast zapłacić za komorne, obiady i wy EB 
y Se |prowadzić się: | Ac 

j 


~ 


iecz miodzieniec «unikał 
rozmów". 
Wczoraj wieczorem postanowiła 
wszystko postawić na jedną kartę. 
Weszła do jego, pokoju, oplotła go 


R. zdębał 

— Niech się pani uspokoi... Pomówi- 
my jutro na chłodno., 

Wdówka nieoczekiwanie wymierzy- 
ła mu siarczysty policzek. 

Młodzieniec nie mógł . pohamować 
wścekłości i począł ją grzmocić nielito 
ściwie pięściami. 

Pani S. doznała ciężkich obrażeń cie k 
— Przepraszam. nie mam teraz cza lesnych, Udzielono jej pomocy lekar- | fg 


| 


A 
6 „A 


— Kocham!., 
R. przeraził się nie na żarty. 
Podniósł się szybko z krzesła i stanał 


sit. może kiedy indziej? skiej, 4 
Ae E E, 
„Polski Ford’ KF SANSK 


bvł zwykłym kaliskim „orandziarzem*. 


Rachunki z przyracielem „uregulował* w sposób | 
orvgino lno-krymuinainy. 


Łódź, 17 grusaia. 
Od kilku dal bawił u. p. Józefa: Woż 
"dyka, Flip Ełażej z Kalisza: Wejdvk i 
Błażej pyh kolegami z czasów: szkol- 
nych. Ne widzieli się już od k ikunastu 
lat, to;też przywitali się iadór serdecz- 
MG). 
- Kaliszania * rzekomo 


WENA. AOKI 1. 
AA 


W niodzielę, dnia i8 b. m. 
Wieczór Japoński 
Stół szczęścia 
Niespodzianki 


oun To zależy sd okoliczności... Ku- 8% 
puję'i sprzedaję wszystko, co się da... li 
Miałem nawet zamiar kupć w Łodzi 
dwie. pierwszorzędne restauracje, ale 
zrezygnowałem z tego4 ponieważ mami 
na widoku lepszy interes. 

P. Wojdyk był zachwycony rzu.ko- 
ścią przyjaciela. 


miał załatwić ZYJE i F 
— Taki to może w przyszłości zů- 


Sprytny parobek miast bumtować 


ła sobie na amory z parobkiem. Mio- — 


Władzia stanęła po stronie parobka, 
Wspólnemi słami natarli na K.. który 


Przy ufcy Głównej przejechany żo-| szereg spraw; Bardlowych. lecz w rze: 
Stał przez tramwaj 17-letm "Szymon, czyw słości nic nie robiło Pe Wójidyk 
Fryszmańm termhatbr krawietk, zamie | Przyżwyczażóny. do spokoinago, praco- 
szkały: przy ulicy Głównej 60. 'Hoznał  witego życa: uległ -hamowom przVia- 
on ciężkieli obrażeń. cielesnych „; zastał, ciela j wraz z mut bawi] się „na calego" 
przewiczody wstanie n,cprzytónitym Codziennie odwiedzali teatry, kina, 
do szpitala św. Jóżefa. | " |restauracie, przyczem Błażej sząstał 

EO |pienędzmi na prawo i na lewo nie po- 

Na ulicy DEC obok ayon zwalając nigdy płacć Wöidykowi! 

35 dostał się pod koła tranwaju do- 4 ` A sc 
eeh a NEA. A 1, CHYBA dużo zarabiasz, jeżeli mós 
nogotówia przewiózł go do mieszkama,| 9,7 sobie pozwniić ną tak kosztowne 

5 zabawy — mówił mu Wojdyk. 


— Ależ te drohre sumy faktvczrie 
ne oderywaja u mnie żadnej roli! W 
Kalszu wydaję znacznie wecih. 


17-letni robotnik 
= Nie móge sie ia"nak od cichie da 
4 przygn ec ony przez wiedzieć w jakiej branży pracujesz.. 
wagon. 
Łódź, 17 grudnia, ę 
Wczoraj po południu na stacj. kole- A Podrzutek 
znaleziony na oł. Wolności 


jówej w Karolewie wydarzył się tragi- 
jk y y & 5 
Łódź, 17 grudnia. 


czny wypadek. 
W czasie pracy na torze został przy 
Na klatce. schodowej domu przy 
Placu Wolności 6, przed drzw.ami gmi- 


śnieciony przez waśon 17-lelni Stanis- 
law Jackowski, robotnik kolejowy, za- 

iny. żydowskiej znaleziono fpodrzutka 
płci żeńsk ei. 


mieszkały przy ulicy Zgierók ej 10, 
Dz em. zacpiekowałą sie Bran- 


Wezwane  poźśolowie stwierdziło 
wstrząs mózgu i w stanie beznedziejnym 

„dla.Zlicher* zemieszkała przy ulicy Ce 
£iesnaicj Nr, 50. 


ieCki 


przewiożło go dą Szyiłala przy ulicy 
Drewnówskiei. 


stać po'skim Fordem— myślał. 

„Polski Ford“ zrobił mu i62nak przy: 
Ktą njespodz anicę. 

Onegdaj w mócy wyjechał niedcze: 
kiwanie, zabierdiac ze soba garderobe 
Woidyką. 

Pozostawił on tścik tej tres 

— Ne wypadało prosić cię 6 zwrot 
pieniędzy. które wydałem na ciebie. O- 
płiczyłem że kilkudniowe hulanki kosz- 
towały mnie .500 złotych. Zajnkas”wa- 

em rówhowariość w ruchomościach. 

P, Wojdyk stwierdził jednak, że w 
rachunku zaszła gruba omyłka. Garde- 
roba byla bowiem warta przeszło 1000 
'łotych. Wobec tego zamelcował o 
wszystkiem policji. 


> 
u 


amem m TE M REA 


że. 
Krwawa bó'ka 
na ul. Wschoćniej. 
Łódź, 17 grudnia. 
Na ulicy Wschodniej wyn kła wczo* 
raj krwawa bójka. 30-letni Józef Koba 
szewski (Pomorska 130) został uderzony 
tępem narzędziem w glowę wskutek cze 
ŝa. straci} przytomność Napastnicy zbie 
li przed przybyciem poji 


[e 
8 
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Poczatek ccdziernie o g, 11 w. 


Pożar w fabryce. 

Łódź, 17 grudnia. ' 
W fabryce Hirszberga i Wilcżyńskie= 
go przy ul. Al. Kościuszki 25 powstał 
pożar wskutek rozgrzania się. transmisji. 
Robotnicy zajęli się natychmiast ga 
szeniem ognia, Pożar stłumiono jeszczt 
przed przybyc.em straży ogniowej. Sir. 
ty nieznaczne, 


Co kradną? 


Bfankiełowj Joskowi, zam. w Alek- 
sandrowie z. podwórzą przy ul. Półnac- 
nej 7, Skradziono skrzynię przędzy War- 
tości 50 zł 

QOlesiak Franciszka zam. przy ul. Zá- 
wiszy 10 w sklepie galanteryjnym Przy 
ul. Newomiiejskiej 6, skradła 2 pary sgt- 
trów, I p. rękawiczek, wartości 20 zł. 
W firmie Geppert w czasie przewu- 
zu przy ulicy Piotrkowskieł róg Monis- 
szki *kradz'ono 6 sztuk kapeluszy wm 
mó 40 złotyciw : 
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O tem, co nas smuci i weseli... 
Jak zwalczać złe nałogi wśród młodzieży 
Szkolnej.—Zamach na „eksterytorjalność* 
dyskretnych ubikacji. —Łodzianie w niebez- 
pieczeństwie!--Fiannibal ante portas!.. 


— Gdy się tak na pa. + patrzę, przy- 
pomina mi się jeden w! i. i uczony. 
— To bardzo diu uie pochlebne: 
A jak on się nazywa? 
— Darwin. 
TR UTE 


Minjatüry. 


Pięć sekund Śmiechu! 


CZELNOŚĆ.. 

— Co, żąda pan znowu podwyżki? 
Jakem ja był w-pańskim wieku, zara- 
białem ćwierć tego co. pan i żyłem 
wspaniale! 


- RÓŻNICA, są 
— Jaka jest różnica pomiędzy żabą 
a tancerką? 
—żŻadna: obie mają gołe nogi, obie 
skaczą i obie mają lęk przed bocia- 


igm. 
U DOKTORA. 
-- Panie doktorze mąż mól mówi 
przez sen, czy jest na to jaki środek? 
— Q, to trudna sprawa. 
— Czy nie można mu czego przepi- 
sać. aby mówił wyraźnie? 


WIĘCEJ SNU, 

Mąż: Nasz lekarz u 
dą, że kobiety potrzebują 
aniżeli mężczyzna. 

Zona: A zatem? 

Maż: To też sądzę, że lepicj zrobisz 
gdy nie będziesz dzisiaj na nu. o wiecza 
rem czekała i położysz Się sj 43. 


KWESTJA SŁUG. 
— lak się pobierzęmy, chciałabym! 
mieć dwie służące. | 
— Moja druga, będziesz miała wig- 
cej niż 20, tylko nie wszystkie naraz, 


Z CHIŃSKICH ANEGDOT. 

— Gdzie hyłeś, kochany mężu? =e 
zapytała piękna Nai-Po. i : 

— Mądra kobieta nie powinna nigdy 
pytać męża, gdzie był i co robił — od- 
parł mąż. 

—A czy mądry mężczyzna może 
„Pi żonę, gdzie była i co ro- 
jila? 


>wy powia- 
więcęj sut, 


Mądry meżczyzna nie ma nigdy 
żony — brzmiała odpowiedź. 


Aufomokil dla szaleńców, 
300 kilometrów na godzinę 


W pierwszych dniach lutego puszcza 
ny będzie w ruch najszybszy automobil 
na święcie, Konstruktorem tej nowej 


Ministerstwo wyznań religiinych ! 
oświecenia publicznego rozesłało w 
tych dniach okręgowym kurator jom 
szkołnym niezwykle znamienny okólnik. 
Dotyczy on bowiem młodzieży szkolnej 
papierosów i szacownych skądinąd >ti- 
stytucji w rodzaju... „00“, 

Wspomniany bowiem okólnik wszży- 
stkie te trzy „dziedziny“ szeroko Ju- 
rusza, załecając dyrekcjom szkół zwra- 
camie bacznej uwagi na wszelkie „uw:- 
kacje“ i komórki służące uczniom za pa- 
afnis. | | 

Jak widzimy, ministerstwem klero- 


wała itencja Istotnie zgodna pochwały 
| poklasku. Jeżeli bowiem chodzi o wal- 
kę z rozwijającym się wśród młodzieży 
naszej nałogiem palenia — to inicjatywa 
przyszła w sam raz. Zastrzeżenia ima- 
my jedyne tylko co do formy i szcze 
zółów tej walki z tytoniem. 

Trudno sobie wyobrazić, ażeby dy- 
skretne „uoskącje'* mające zwykłe clia- 
rakter ,.eksterytoriałlny' można było 0- 
toczyć taką „opieką“ któraby istotne 
chroniła ich właściwy cel, który no- 
tabene z puiarnią nema istotnie mc 
"wspólnego. 


— Ach jakie piękne brylanty! Skąd je masz? No, no, tak wcześnie... 
— Głtrpiś... Miałam brylanty, wczśniej, niż koszulę. 


Jasnowidz odkrył skarb 


ukryty przed wiekami w ziemi. 
Sensacja, o której cały Paryż mówi. 


pewien staruszek zamieszkały w Nancy |stósz mużeum historycznego w Nancy p. 
we Francji, znalazł w starej książce do |Sadowski stwierdził, że istotnie w 18 
nabożeńswa zagadkową pożółkią kart-|wieku istniała w Touraine rodzina hra- 
kę, którą glasita, iż w „Bois des ( wigne- |biów Sawary, której wielki majątek zni- 
urs” niedaleko Marthille, w departamen | knął w ób tajemniczy, 
cie Moseli, w miejscu w którem sranosił W dalszym cągu metapsychik pary- 
się. ongiś wspanały zamek, znajduje sielski wprowadził się „w stan jasnowidze- 
zakopany głęboke w ziemi skarb 'warta- |nia" i „zebaczył' plan podziemi i ruin 
ści 2500 miljonów franków. Do zaęjadko- |dawnego zamku, odpowiadający pod każ 
wej kartki dołączony był plan terenów | dym względem temu planowi, który 
w Marthille, wedle którego nalej ałoby | znajdował się dołączony do kartki z wia 
przedsięwziąć odpowiednie poszukiwa- |domością o zakopanym skarbie, 
nia i badania, | i Przed dwoma dniami p, Villey wdał 
Początkowo nie przypisywane  %m2- |się de „Bois des Seigneurs” w Marthille 


Z ZZ Z ANĄ 


| 


Jak to przeprowadzić praktycznie? 
Nie można przecież nikogo w miejscach 
.eksterytorialnych' krępować, $wobo- 


‘da ruchów jest w tym wypadku przy- 


wilejem, na straży którego stoi zwy- 
czaj no i... wrodzona każdemu wsty- 


dliwość. Każdy bowiem mą prawo bro- 


testować przeciw  nieprzyzwoltej nie- 
dyskrecji... Ten system jak widzimy nia 
prowadzi do cehi>- Rozwinąć on może 
ponadto wśród młodzieży brzy.k: zwy- 
czaj donosicielstwa i denunejąci, zwy- 
czaj, który z drug ej strony, ze wzzlę- 
dów pedagogicznych należałoby raczej 
zwajlęząć. i 

Sprawa walki z nałogiem pozostaje 
więć w dalszym ciągu otwarta, Zabęać. 
się trzęba do niej w inny sposób, prze- 
dewszystkiem, przez zwrócenie uwag: 
młodzieży szkółnej na zgubne skutki ty- 
tonu dia zdrowia i systemu nerwowe- 
go. Akcję tę uląć trzebaby szeroko uro- 
ziaicjć pogadankami i odczytami, nie 
ograniczając się zreszta tylko do same- 
go tytoniu, który w porównaniu naprzy” 
kład z alkoholem i szeregiem narkoty- 
ków znajdujących popyt wśród mło- 
dzieży jest stosunkowo nałogiem raj- 
niewinniejszym. 

Przed kilku dmiamt donośiliśmy o 
wykryca w Warszawie klubu homo- 
sekstalistów. Nalężełi doń, jak się oka- 
zało, przedstawiciele maśróżnorolniej: 
szych sfer, wśród których nie brakła 
pomo również filarów stołecznego to- 
warzystwa. Skandal Stał się głośny A- 
depci zwyrodniałej  „móiłości* zastał 
rozproszenia klub rozbity. Co gorsza. 
„egzemplarze bierne” przestraszy'wszy 
Się snać represli i prześladowań władz 
zniknęły z widowni, co „egzemiarzoni 
czynnym” ne bardzo let na rękę. 

Ponieważ import „Świeżczo towa- 
ru“ do Polski z berlińskiej cenlrali jesi 
bardzo kosztowny, Homostksuali$gi po- 
stanowili przeprowadzić energiczity 
werbunek na. prow neji. Nie opuścii. 0- 
czywiście i Łodzi, W kawiarniach łodz: 
kich opowiadają bowiem sobie ra ucho, 
że w tych duiacli przybył do Lodzi 
przywódca warszawskich homosekstia- 
listów, który rozpoczął intensywną re- 
krutację. Dotychczas jódnak mało znt- 
tazło się w Łodzj chętnych W każdym 


4 ada” jest inżyni r amerykański z Fi czenia wykryciu owej tajemniczej kart- |celem zbadania sytuacji na miejscu, Z jednak razie gnota brzydkiej połowy tos 
ladeitil, -L M, While, ki, Po pewnym: jednak czasie znalazło |zaw qzanymi oczyma, trzymając w ręku dzian jest w niebezpieczeństwie.,, 


Samochód obliczony jest na przebie- 
ganie 270 -= 280 kilometr, na gadzinę 
szybkość ta jest jednak teoretyczna, w 


> ti ; stwierdzenia czy może przecież  donie- wieku, zaczął starannie przebierać le- MEMES POST WODY 
praktyce. bęwiem wynosić „b zie oko- sienię o „Zakopanym skarbie” nie jest |ren, sąsiadujący z wykopaną na 14 me-| s 
ło 210 kilometrów na godzinę, lub na-|bajką. Na slad jednak tajemniczego trów głębokości studnią w głębi której 85 greszy za obiad 


wet mniej, 

Dwunostecylindrowy motor wprowa 
dzi w ruch automobił, a koszty budowy 
samochodu wynosić będą 36.000 dola- 


psychiki p. Vlley 


się kilku „wierzących', którzy postano» 


Z: złożony z bawełnianej 
wili rozpocząć 


jakiś przyrząd, 


poszukiwania, celem plecionki i ze starego 


Niedawno temu, jak już donosiiśmy, > znany erydyta lotaryński, ku- 
medalu z 13-50 


skarbu nie natrafiono... wykryto resztki fundamentów starego 
Pon eważ wiadomość o tym sensacyj |zamku, på 
nym skarbię odbiła się glośnem -eckem!  Zbliżywszy się do brzegu wykopane 
w prasie paryskiej, zainteresował się fo btwaru, metapsychik : 
nią znany metapsychik p, Feliks Villey, Bede Przyrząd trzymany 
ceniony równocześnie inżyn er-chemik. | 
Znany zes wych prae w dziedzinie meta 
zainirybowany Za- 


il mając w dalszym ciągu zasłonięte prze 


I 


| 


zatrzymał-się rzutnością, natomiast zagranica istotnie 
przezeń zę-| zadziwia nas skromnością i oszczędno- 
czął drżeć silnie P, Villey padł na kolana Ścią. 


Hannibal -ante portas! 


NA ST 


płaci aoradca finansowy p. Dewey 


Podobno zadziwiamy zagranicę roz- 


Jaką szkoda, że nię jest przeciwnie. 


peka oczy stwierdził, iż „«:dzi" w głę- że-szęsto w kraju, czy. zagranicą wspól- 
ı wykopanej studni dwie bryły metalo- | obywatele, posiądaiący znaczniejsze do- 
we, jedną w formie prostokąta, drugą | Chody nie cheą, czy nie umieją żyć tak 
okrągłą. Metapsychik oświadczył, iż skrampic į oszczędnie, jak np. nasz do- 
Wprewadz'wszy šle w stan „transu“ |jest gleboko przekonany, że prowadząc | radca finansowy, p, Dewey. 
przed tygodniem p. Villey otrzymał 1ro-|dalsze kopanie w tem miejscu, odnażdzie! No i łak pracowicie. Człowiek, zaj- 
ga mędjalną następułące . infprmacje: się w głębokości 15 i pół metra owe jnujący tak wysokie i fak dobrze płatne 
oto ustalił on na rok 1725 datę tajemni- |dwa błyszczące przedmioty, które oka- stanowisko pracuje w swem biurze w 
czej kartki, która dotychczas była spor- żą się prawdopodobnie kasetami, zaw e Banku Polskim od godziny 9-€i punkTu- 
ną. Ponadto oświadczył, jż człowiek, jrającemi klejnoty i sztabki złożą hrapie- ! alnie. nawet do Sve), lub 6-6j po południu, 
który zakopał skarb i był równocześnie go Savary. Obiady jada w biurze i płaci ża nie 
autorem kartki,  znalezienej w starej Rewelacje metapsychika paryskiego |narówni z urzędnikami 25 złotych mie- 
książce do nabożeństwa, był bogaczem, |wywolały łatwo zroziimiałą sensację w | siecznie, tyle bowiem wynosi Koszt 0- 
|poohodzącym z Toura ne, który przybył |świecie tych wszystkich, którzy irtere- biadów w kuchni urzędniczej, 
ukryć swoje mienie w Marthilie, suja sę sprawą odkopania tajemniczego Umieńiy „małbówać” zagranicę w jej 
Gdy rozeszła się wiadomość o „me- |skarbu. dziwactwach. A gdybyśmy tak spró- 
djalnem” odkryciu paryskiego meta- bowali naśladować ją w tem co dobre? 


pang sprawą udał się.de Nancy, aże- 
y rozpocząć eksperymenty w związku 
z „tajemniczym skarbem”. 


HMAKOWIKI 


KRYVYSZWICA 


GRAND-KIND 


Początek seansów o godz. 4 po poł. 
w soboty, niedziele i świeta o g 1 pp. 


Ceny mieisc na pieriwszy seans 
od 50 groszy, 


Orkiestra pod dyr p. R KANTORA. 


_EXPRE 


Jubileusz kanałów na "Marsie. 


Fundacja Rockefellera podobno chce finansować 
podróż na tajemniczą planetę. 


Upływa wlaśnie oktęgto at pięćdzie 


siąt, gdy astronom włoski Schiapareli 
ogłosił. światu owing, iż naigiza. zje- 


mi e potem iiti. zeni. 
Twierdza oni stanawczo, iż na sąsiadu- 
jące z nami planecie żyją „istoty rg- 
zUumie. 

Tęsknofa ludzka zwróciła się więc 
do Marsa i powstały ogromne iumdacje 
majace na cęlu. nawiązanie kontaktu 
między Marsóm 4 ziemią, 

Przed kilku laty zbudowano nowe 


Sm.erć groźnego watażki 
wodza „Huzarów Lenina“, 
Byli- oni postrachem Węgier. 


W tych dnach zmarł«w Budqape- 
szele dan Petsęhauer, wódz przvsocz= 
mej gwardjj Beil Kuna, szefa rządu we- 
gierskiego podczas / krótkotrwałuso 
przewrotu bolszewickiego. Jan Pet- 
sehauer f 300. ego towarzyszy byll po- 
stfachem Weger a ludność na Ich wie 
dok przejmował paniczny strach: 

l było się czego lękać. 

„łuzarży Lenma jak ich pospolicie 
nazywano, wewiętrziiym swym wyglą- 
wem wywolywali przerażenie. Re krii- 
towali się z wypuszczonych z więzie» 
mid przestępców, a każdy miał na Su- 


mieniu niemałą liczbę zbrodni, 


Przy cierpieniach pęcherzyka żół. 
ciowego i wątroby, kamieniach żółgió» 
wych i żóltaczce. naturalna woda gorze 
ka „Franciszka-Józciął znakomicie atas 
twia trawienie. Doświadczęnia klinigz= 
se stwierdzają, że domowa kuracja pie 
Gia wody Franciszka - Józefa dzała 
źwłaszcza skuteczuie, jeśli się je) wą 
raño ńaczcżo z dodaniem gorącej wody. 
Żądać w apiskach i drogeriach. 


PAPE EDEA D pO) 


Mure 
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JERZY LUKAR ; 


Dolary Mr Pinkertona. 


O godzuije 8-ej wieczorem ws epo: 
wala Hanke z bijącem sercem na selio- 
dy prowadzące «o górnej poczekałt 
teatru ,Casmo*, 

Na kanapce — tuż naprzec.w wej- 
ścia ujrzała mr. Pinkertona, ćmącero 
cysuró, Dostrzegł r o = usmiech zado 
woloiją zäkwiti na jego Wy- 
dętyci wargach. 

Podniósł się zwolna z miejsca i pod- 
szedł do miej. 

— Wiedziłem. że pani przyjdzie — 
rzekł z triaimfującym uśmiechem põ- 
dając jej rękę. 

_ Ne mu nie odpówtedziała, CZUJĄC jak 
krew uderza jej do giuwy z wicikiega 
wstydu j upodienia. 


STUUyZ1 


(LICA „OLSNIEGO MAN 


Łódzki romans kryminalny. 


lunety, które pozwoliły na znacznie do- 
kładniejsze niź dotąd badania. I. znowu 
dwaj amerykańscy astronomi Lowell i 
Slipkor stwierdziii,-iż' kanały na Marsie 
istnieją, a.iorma ich budowy jest dzie- 
łem istot, obdarzonych rozumem, 

Równocześnie zaś znaeźli się $Śm'ał- 
kówie, którzy poczęli roić o podróży 
ną Marsa w olbrzymim pocisku, a róż- 
ni inżynierowie obliczyli, iż zbudowanie 
takiej bomby jest teotetycznie mo- 
żliwe. 

Fundacja Rockefellera obiecała sii- 
nańnsować tę pódróż, 
brakło ochotników. 


A 


„<Ambiefą przybocznej gwardji Beli 
Kuna bylo upodobnić się do nozaków. 
Nosili więc sżęrokie czerwone pasy. 
w które/zatykałi rewolwery, kindżały i 
ręcznę granatu. 
Grabili bez mifosierdzią, dopuszczał: 
się różnych nadużyć, a nawet vkru- 


ciejstw | prowadziń hulaszczy tryb 
życia. i 


Kwaterą ich byt hotel „Hungaria“ 
Budapeszcie, a w wielkiej hotelowej s > 
li. zbierali sję do- wspólnego stołu. 

Jadałi obficie,. pili suto, a orzje z 
muzyką i dziewezętami trwały nieraz 
do białego rana. 

Gdy unadła władza bolszewicka na 
Wegrzech: rząd naradowy zabrał się do 
wytropien' a! znienawidzonych gwardz- 
stów, którzy roziecieli się przy pier W- 
szem niępowóczenii Beli Kuna i polt- 
kry wali się, w Budapeszcie. 

Wtedy zgłosił się do policji Ich wódz 
lan Pętschawer i zapewniwszy sobis 
hezząrnaść; wydał adresy swych pod- 
komendnych. 

Zdołano ich przeto wyłapać i powsa- 


dzać do więzienia. 


(IEGTEN | 
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— Weidziemy dó Casina? — zapy 
tal amerykanin, 
Nie, wolałąbym  gdzieludziej,.. 
Mam, o czemś z panem do pomówienia 
a tu-mie będzie nam zbyt wygodnie... 

— Å więc dokad ? 

= Wszystko mh jedno, 
mogli swobodnie pomówić... 

— Do gabinetr „Malinowej? 

— MOZEMY nas 

Przechodząc przez ulicę Hanka wtu- 
Ma głowę w futro, chcąc widocziie u- 
nijgenąć ciekawych spojrzeń znajomy uł. 

Obok niej kreczył mr. Pinkerton z 
rozjaśnióną twarzą, Po kilku minutach 
siedzieli już w wabinocie przy Sto za- 
stawionym stole. ' 

Hanka nic me jala, choć ameryka~ 
nia namawiał ją do tego usilnie. Wyn:- 


— 


bylebyślity 


r 


SS WIECZORNY 


Dziś powtórzenie wielkiej premjerw u 
Rudolfem VamneRo 


EIKA“ 


z uroczą ega 
—parinerzą — 


zwłaszcza, iż nielĘ 


l 


Trielen skutek głupich żartów. 


Z wien dawna istnieje w szkole 
kadelów francuskich w Saint-Cyr zwy- 
czaj zwany „bahutage", Polega on na 
tem, iż starsi koledzy plałają nowowstę- 
pującym różne figle, 

Nawicjusz musj cierpliwie znosić szy 
kany mim wreszcie uznają go za „kole- 


ge. 
W tym roku kadeci drugiego kursu 


urządz li następującą psotę: 
$ północy wtargnęli poprzebierani w 
kostiumy maszkar i potworów do sy- 
piati „rekrutów”. Ściągnęli nowicju- 
szów z łóżek i powytzucali im z szał bie 
g i mundury. 


lizat 
Dorogźsy „bahutage” byłby prze- 
w 


łą tylko na orzeźwienie kieliszek winą. 

— Czego maleńka taka smutna? 
zagadnął po pewnym czasie ameryKA- 
nin, ujmując dziewczynę za rękę, 

Wyrwała z obrzydzeniem dłoń z ic- 
go uścisku. 

— Uhcę z parem 0 czemś pomówić 
— odrzękła chłodno, nie odpowiadając 
na jego. pytanie. i 

— Proszę bardzo... 

— Bedę z panem szęzera i zacznę 
prosto z mostu. Tak jak| pan ze mna... 

— Wspaniale... Lubię szezerych Iu- 
dzi — odparł 2 nśmiechem.,, 

— Muszę mieć dwadzieścia tysięc 
złatych... 

—. HĦo, lio... Dwadzieścia tysięcy ?.. 

— Tak.. Sądzę że to nie jest zbyt 
wielka suma dla pana 

— Dia mnie nie. ale dha pani — tak... 
Nato pani te piemiąkze?,. 

— Czy pan koniecznie 
dzicę ? 

— No nie, 
eltcałbyrti... 

— Nie mówmy narazie o tente Do- 
tychczas nie.siyszałam od pani zdecy- 
dgowanej odpowiedzi... Czy 
SUME P.e 


mysi wig- 


ale w każdym razie — 


dostawe ię 


z niezapomnianym czarodziejem ekranu 
w nsjwiększem jego 
ostatniem arcydziele _ 


RE NSWZĆ riii a, 
nażda z pań rabywająca biłet 
Waga: oiraymuje beznłatn'e fotegratie 


kosztowała realizacja filmowa 
nieśmiertelnej powieści Lwa hr. Tołstoja 


MARTWYCHWATANI 


kilka ewentualności, prócz tęj, o-kiórą 


Rudolia Valentino 


14: 
4 


ska częci echa, gdyby niet ragiczny wy: 
padek, 

Jeden z młodziutkich wychowaśtce ji 
szkoły tak przeraził się duchów, iż wy= 


skoczył oknem z drugiego piętra na Pa j 


wórze, | 
Skok był tak fatalny ż złamał o 4 
nogi i prawą rękę. 


EIIEINIEIEIIIKEN 
CZYTAJCIE 


„EPE WELON” 


į 


— Jako pożyczkę? a. 
— Nie... Nie będę miała pieniedzy, 
by ją panu zwrócić... | 
Mr. Pinkerton podrapał się w nod- 
bródek,'co było niezawodną oznaką, że 
myśli, Wreśzcie podniósł brwi i, codząć 
zwolna każde słowo, rzekł: 
-— Dobrze, otrzyma pami tę sume, 
ale muszę zadać pami zasadnicze pyta- 
nie... 
— Prosze... Pytaj pan... 
— Czy mógłbym wiedzieć dlaczego 
zwróciła się pani do mmie z prośbą o tę 
sume i dlaczego tważa pani — powi- 
menem ją pożyczyć... 
— Śejśłej: chce pan wiedzieć ce 
par wzamian za to ode mnie otrzyma 
czy tak? 
— Tak... 
— Czy może być w tym wypadki 


pana chodzi?,.. 
— To źiaczy, të 
— be chcę zostać pańską kochanka 
— dokończyła Fanka twardym głoseni 
Mra Pinkerton uśmiechnął się triono 
fująco. 


'Posągowy 


i dekoracyjnych" 
podłoże! 


 Bokładne fotogra-| 
lie księżyca 


= stwierdziły niezbicie 
iż luna jest mart- 


= wą planetą. 


= P. Le Morvan przedstawił ostatnio 
akademii umiejętności w Paryżu p'ękny 
| atlas fotografii ksężyca, który stał s.ę 
_chiubą paryskiego obserwatorium astro- 
- tornicznego, 
Fotografie księżyca osiągnęły dziś 
wysoki stopień doskonałości. Dzieki te- 
miu nie stneją na naszym satelicie, przy- 
 majńiniej na tej połowie, która jest wido- 
 cziia, takje szczegóły fotograficzne. któ- 
| rych nie możnaby zbadać. Tak, że ks'ę- 
życ, a raczej jego połowa, daleko lepi ej 
Dam jest znany, niż większa część zie- 
m, jak mop- wiiętrzę Azji, Afryki, Au- 
sirah ioe Okolice podbiegunowe. 
A Gdyby bylo na niem jakie miasto, 
| nawet male miasto, gdyby były małe 
przestrzenie wód, gdyby były kanaly 
nawet mniejsze od Kanału La Manche, 
spostrzężonoby je z łatwością. Wca:e 
| ich tam niema, Księżyc jest planetą mar- 
 fwą. którego nie otacza żadna ucliwyt- 
ma atmosfera, jak to inż dowiadziono ró= 
nymi metodami. 
W. iaki sposób fotografuje się księ- 
życ? 
|  Fotografuje się go jako każdy iany 
| srzedmot przy pomocy objekiywu 
ziem i płyty. Ciemnia w paryskiem 
. bserwatorjum jest teleskopem długo$- 
di 16 mtr, co iest odległością oguiska 
objektywu. Tem nie jest mały ponieważ 
na 60 cm. średnicy, 
= Na płytach "wrażliwych  żełaryno- 
aromowych, otrzymuje sę w ten spo- 
50b obraz księżyca. przyczem čzaş eks- 
wgycji waha się między jedną piata se- 
Kdy a trzema sekundami, zależnie od 
ezo czy fotograija odbywa się w okre- 
| śię kiady księżyc zbł żońv n mniej lub 
| więcej do pelti Atoli fw tym czasie, I 
choć tak krótkim, kisężye zmienia swe 
„cłożen e na nieboskłonie. 

Aby mieć obraz zbyt precyzyłiy, za- 
itosówańo w obserwatorium paryskiem 
neile, która, pozostawiając w nieru- 
slomości samą lunetę. wprawia w lek- 
| ruch tę część plątiorrmiy. która znaj- 
duje się przy wyłócie lunety i na której 
RIESZCZOŃA jest klisza, tak że k*sza 
sładnic zmienia półożenie rówauńcze- 
śult'ze zmianą położenia przedmiotu. 
«tóry ma odbić. 

. Nie było to rzeczą łatwą, gdyż po- 
| ród ruchów gwiazd, ruchy księżyca ia 
| eżą do najbardziej zmiennych | nisreg 
| araych. Truciność tę rozwiązano. TY ca 
eaae klisze na ruchomym wózku. 
|atóry. dzięki kombinacji zębatych kél 
Ę dze być por uszany z najrożmatszemi 
zlyzościami, a liczba qth wynosi 3245. 

Otrzytnane: w ten sposób klisz” po- 
adai wyrazistość tem doskonalsza, że 
stmosiera paryska, dzięki swemu wy= 
jatrowemu spokojowi, wyższemu ną- 
wet nad uroczy klimat Nizzy lub Algie- 


| 


Oszałamiający „przepych wystawy! 
sa (enjalna inwencja realizatora! 
ss  Najnowoczesniejszy Lunapark! 


Od godz. 1.30 do godz. 3 


| 


EAPN WIECZORNY 


_SPLENDI D 


m JG 


Wspaniaty, pełen olśniewających pomysłów f:im pod tyt. 


na tle naturalnych dekoracji nowoczesnego Lunaparku zainstenizow no wspaniałą, pełną olŚń ewajz cych 
efe-tŁów akcję, obfitującą w szereg doskonałych, oryginalnie przeprowadzonych pomysłów reżysers. ich 


W rolach głównych znakomici artyśc: 


Pawel Richter, 


zaba ich miese 


Ciaire Romer 


e Film o niebywał m. naxładzie środków technicznych , 
ss Sensacyjne i niebvwale oryginalne 
= Niewidziane rozrywki o «© pić” 


cena 


50 groszy i 1 złoty - 


Urocza 


Librecista Gallet opisuje jak wyglą- 
dał Jerzy Bizet: 

„Twarz jego była bardzo łagodną i 
subtolna, usta jego niemal zawsze ukła- 
dały się w uśmiech. Mów! cicho, a 
wszystko, co mów ł, wyrażało ową wy= 
tworną skromność, która polega na 
tem, że nie wątpi się ani na chwe we 
własitą wartość, natomiast żaluje sę 
że nie dokonało się jeszcze bardziej wy- 
bitnych czynów.” 

Raz tylko ten skromny, wytwory, 
cichy człowiek załamał się i zwątpił o 
własnych zdolnościach, 

Było to w nocy po Premierze mis- 
irzowskiego dzieła Bizeta „Carmetn”... 
Właśńie wtedy, kiedy zdobył sobie nie- 
śmiertelność zwątpił czy wogóle jest 
muzykiem, czy ma prawo komponowa= 
NIĄ... 

Opowiada 6 tem w. świeżo wydatcj 
książce o Bizece i jego , Carmen* Ed- 
ar lstel. opierając Się zresztą na rela- 
cjach najstarszego i zauwianego przyja- 
c ela Bizeta; Gu.rauda. 

Przedstawienie w „Opera Comiyue” 
skończyło się. Bizet opuścił gmach te- 
atru, Nastrój w teatrze w miarę posuwąa= 
nia się prze.stawienia stawał Się coraz 
z:mnieęiszy. Ostatni akt został przyjety z 
takim chłodem, że jedynym wnoskiem, 
jaki wysnuć można było z premiery, Bv- 
ło: Fiasco! klapa! 


skandaliczne niepo- 


Tragedja wielkiego Bizeta. 


twórcy nieśmiertelnej opery „Carmen“ 


Niepowodzenie jego arcydzieła przyczyniło się 
do śmierci kompozytora. 


wodzenie! 

Bizet opuścił gmach teatru i począł 
sję włóczyć po utcach Parya, tego pP i- 
ryża który dzieła jego mie zrozuńna?, 
przyjął je z iron:cznemi kpinami... Wa- 
lęsał się po micach miasta do św m, 
podczas, gdy „czarne demony przy p9- 
mocy prasy drukarskiej pracowały, by 
dokonać dzieła zniszczenia”, 

Pisma paryskie nazajutrz nap'ętna- 
wały operę jako „i'emoralną s jeden z 
krytyków oświaćczył że B zebmusi za- 
poimnieć tego, czego sie nauczył icsi 
chce być kompozytorem: mamy krytyk 
rozpisywał się o „muzyce z kóchiuchi- 
ny: której nie można wogóle: aroz- 
mieć; inny stw erde il że bohaterką ope- 
ry iest-.bardzo' nićpr żyjeminą kobietą * 
której wstęp na scenę wini jen być raz ua 
zawszę Z zakazany, 

Bizet nie przeżył tego niepownadze- 
mia. Zagryzł się niem na śmerć. W kd- 
ka miesięcy. po premierze nads”e 4 do 
dyrekcji Opery Komicznej telceram Ż 
Bongival. podpisany przez Ludwika Ha- 


leoy donoszący o zgón'e twórcy „Car-. 


meny“ (2 czerwca 1875)... 

Niesłychana psychczna į moralna 
desperacja, wywołana nieprzew'dzza- 
niem., nepowodeenicm Spewodówała u 


Bizeta ciężka chorobe sercowa. - 
I traf chcial, że właśnie w przede 
daii u Swej śmierc 


Warszawą ill m. ` 


11.40—12.00 — Komunikaty PAT-a. 1200 — 
Sygnał czasu. 12.26—13,00 — Koncert piyi 
gramofonowych. 14.30—15.00 — Komunikaty PA- 
ra: 15.00—15,20 — kómurikaty: 

— Odczyt m t. „Szkoła wychowani 
nego w Ameryce — dr, Ignaci Myslie 
—16.40,— Komunikaty. 
p. to „Dziutudttość samorządy w zarkesie aprowi- 
dr. Leon Biegeleisen  1705—17.20 
17.20—17.45 — Odczyt 


VA 
4 


organicze 
ski 


zacyliym” 
-— Komunikaty PAT-a 
p.t. „Walka ze zbytkiem | rozrzutuością pań 
rzymskich dr. Gusiaw Przychoócki. 17.45— 
16.15 — Program d młodzieży p. Wanda 
Prarmowska pi t: Hownicy z za okna”, 15.415 
—18.55 — Kohcert popołudniowy. Spiewyv oraz 
pow- 
Bema.  IR55—1903 — Komu- 
19,05—19,35 — soamaRaeci 


recytacje chórulne i solowe dzieci szkoły 
szechiej przy ul 
PAF- 


nikaty 


ru, osobliwie nadaje się do tego rodza- 
iu doświadczeń. t odbiciu jakie Qurży- 
mumy na ktis księżyć ma Śródn.Ccę 
okało 16 cm. Odbiikę tą icdnak możra 
b.rkzo silire powiekszyć. e po- 
kreślu jedynie” ziar- 
ży. 

l tak u. p. jedmo z 
ukazuje nam bardzo dokła Ad 
Kopernika mający 90 kim: pazp:ętaści 
i brzegi wysokie na 3] pół klm. 


ranie 
Sope 7 


a gr 
większeń z 
nistości KUSZ 

| 


iYCH I powie Aszeń 


eT 


t 00— 16. 25 | 


i 


| 


16.25 | 7 
1G40—17.05 — Odczyt 4 Biot strá 


Co usłyszymy przez radioř 


10,35—20.00 — „Radjosra- 
20.30 — Kon- 


p: Ludwik lLawiñski. 
tika! — dr. Mafian Stępowski, 
cert wieczorny. Muzyka lenka W przerwie 
t koncerti biuletyn „Messager Pólonajs, Cz. l. 
a) Colar: Marsz „Mała gwardia” b) 0. 
Strauss; Uwerturn do ppéretki „Czar walca 
) Waldtentsl: „Niech żyje tiniee wykona 
2. a) Kriom: „Kobietlka”:« b) Tad. Sy- 
DJ te 40 radi — p lobosz-Mar- 
3.2) Lehar: Tango z operetki „Care- 
b) O. Surduss: Pieśń e operetki . „Terćsi- 
wykona orkłesra Gz. ll. 4 ogg 
Fgutpurri ze „Pagdnini” orsiestra. 4) 
Krupiński *róbelki. b) Kinematograf w. na = 
p, Dobosz-Markówska 6 a) Blon Serenada mi- 
łona. by Lehar dáva“ z enertki „Clo-clo 
wykona orkiestra. -22.000--2205 Sygn. oza- 
su i komunikaty. 2220-2234) - Kómunikary. 
22.30—238m Transmisja muzyki tanecznej. 
23.30-—2345 — Komunikaty PAT-a 


PROGRAM STACH ZAGRANICZNYC 
Praza 345.9 m. 
Il = Reprodukcie nuizyczye 1200 — 
Orkiestrą, 1630 — Koncert 2030 — Orkiestra! 
21.15 — Orkiestra 2230 — Miwzyka popularna 


ficyń ki: 
kcwski 
wicz” 


ta“ Kg 


oee 


Łordyn 361.4 m: 

15.00—14.00 — Oktet "1530 — Muzyka tanc: 

CZNA. DE jA = Koncert ogtofa 1845 — Dalszy 

rtm. 1945 — Pie 2200 — Kacer 

i 20.40 — Koncert piesi. 22:30- 24.00 | 
Muzyka taneczna. + 
Brno, (41,2 m 

Urklestrn. 20.00 — Koncert 


Pty 


1215 — 21.00 


— Bałalaika 


Bizet podi sat konz 


k 


trakt, który operę jego miał zrelbź bijs 
tować, uczynić nieśmicertelią. Qtó pod- ~ 
pisał umowę z zarządem opery w Wie- 
dniu, gdzie „Carmen zdobyła sob'e nis- 
bywała wziętość j skąd rozpoczeła try- 
umialny pochód po całym świecie, 

Niebawem w Paryżu frenetycznemt 
oklaskami przyjęto dzieło Bizeta, ża- 
cłiwycano się nem Ale nieszczęśliwy 
kompozytor leżał już w grobie... 

Książka Edgara Istotą zawierdi bars 
dzo! wiele rewulacyjnczó materiału 0 
twórcy ,Carmeny* Orkawe jest, że 
Bizet. miat zamiar skomponować operę 
na ten sam temat co Weger, Już Ww wo- 
kü 1861 zajmował sę rw Prywe nóż 
węlą Amadevsza Hofmana „Mistrz Mar 
cn i jego kompani”, która Wadznerowi 
posłuży ła jako pierwowzór do stworzce- 
nia Wbretta „Ntejstersitwgerów”. 

Książka o Bede llbaczy nam też, 
dlacześo twórca, Carmreny'* stał Sie zał 
popiiłarny, że dzielo jego pofdziź Szeń 
ne straciło roku nig noslatzałć SẸ, 
Niestety jednak „Oarmen* graną Jesi 
„wciąż jeszcze w okropnym przekładzie, 

Wszystkie sirih telności pierwszo 
RNS zostały zniweczone Drzez idt- 


y przekład A jednak mimo to CZAT 0- 
si. istej muzyki oparł Sie zwycesko te- 
zrbarzyńsłeomiu rzeka 


mu hb Ayvi. 


20 lat pracy na scet. Q. 


- 


reni 


mity artysta i kiliailetni dyrektor 
"Tertru Mie'skiczo w Lublinie, 

p JÓZEF GRODNICKI, obchodzi za 

ktika dni 29-lecie swei pracy artystycz- 

nn 


| Zia 


„Uczestn'cy Akademii szermietczej, 


którego cześć odbyła się 


Piłkarstwo una 


mne —=— 


Jesienna po'owa mist 


i Czechosłowacji.--Kró!ówie strzelców 


w tvch 


Sport piłki nożnej u naszych naj- 
bliższych sąsiadów rozwija się zupelnie 
inaczej od kiedy wprowadzono am ja- 
wny profesjonalizm. Nie da ue bowiem 
zaprzeczyć, że zarówno w Austrii, Cze- 
chosłowacji jak i na Węgrzech nastąpi- 
ło znaczne „oczyszczenie“ się atmosfery 
(zarażonej uprzednio epidemiją prze- 
kupstw i skandali nat ym tle. Dzsiaj ka- 
żdy istotny mistrz kunsztu piłkarskic- 
go może spokonie znależć uczciwy za- 
robek w swoim kraju, bez potrzebv emi- 
gracji za ocean po dolary, lub co gorzej 
do państw, gdzie amatorstwo bylo ty'ko 
szyldem nic nie znaczącym. 


Wszak wszystk e wymienione wyżej |Frawdziwy rekord dzierży tu naturalnie 
trzy kraje, będące kolebką i ostoją pił-| Admira (44), posiadaqca w swych sze- 


karstwa na kontynencie Europy, cier- 
piały ostatnio na ogromny odpływ za- 
granice. nalepszych swych talentów w 
tej dziedzinie sportu. Jeżeli przeto ©be- 
cnie poziom zawodowego  pitkarstwa 
Austrj, Czechosłowacji i Węgie” nie 
zrównał się jeszcze z tym, jaki miały o- 
ne przed kilku laty — powodów takiego 
stanu rzeczy szukać należy we wspom- 
nianym kryzysie. 

Stopniowo fagodnieje on teraz, a 
„marnotrawni synowie wracają do 
swych ojczyzno, gdzie wypełatają luxi 
uczyn one'w macierzystych drużynach. 
Równocześnie, wszakże nieda sie tuż 
„odebrać' znacznego podniesienia się 
klasy gry innych państw które skerzy- 
stały wszak poiętnie z „foscinnych wy- 
stepów" rozmaitych czechów. austsja- 
ków i węgrów, w swych szerefach. 


Reasumując wszystko powyższe mo- 
żna skonstatować znaczne wyrównanie 
się poz.omu piłkarstwa w calej Europie. 

gd 


Mistrzostwa zawodowe Austrii Cze- 
chosłowacji i Węgier zamkaely. właśnie 
swą pierwszą polowę Wprawdzie dru- 
fa część gier może zupełaie zmienić o- 

ećny stan tabel mistrzosk ch tem nie 
mniej warto się z niemi zapoznać i po- 
równać z rokiem ubiegłym 


Najciekawsze są bezwątpienia wal- 
ki w lidze austrjackiej, gdze udział bie- 
rze 13 klubów, z których każdy ma już 
za sobą chlubną tradyś,ę z czasów ami- 
torstwa. Ponieważ tu, podobnie iak w 
ojczyźnie footbalu Angli, rywelizujące 
drużyny naosół stanowią istotnie jedną 
klasę (nietylko z nawy) możliwófu 
wszystkch czyaiików są dopiszczelne 
Niejednokrotnie ostani w labeli klub 
bije wysoko leadera, a ci zmieniają s'ę 
zmów z tygodnia na tydzień 

Swojego rodzaju sensacją iest zatem 

dotychczasowy przehież m strzostw w 
Auslrji, gdzie na czoio po 12 menzach 


Krakowie. Pierwszy od prawej strony. jub lat 


Moment z szermierczego assant w szpadzie między mistrzami Fran- 

cji Gaud nem i Buchoden. Metre d'ussant's p. maior Linnemann (w 

środku), który obchodził jubeleusz 35-letniej pracy w szermierce. 
BEIE IFA 


1 $ra się odbyła w St. Teatrze w 
major Linnemann, na 
powyższa Akademia, 


Trener Jimy Hogan 


o tainikach gry we footbal. 


Ekspansywność przygotowań Niem. nać, że w meczu piłkarskim głównym ce. 
Zw. Piki Nożnej, do ĄCE się odbyć lem jest zdobyć bramkę, i ten Gl ae 
turnieju w Amsterdam.e, zmusiła znane- czywistnić należy najkrótszą drogą. I z 

. go trenera angielskiego Jimmy Hogana jtego też względu uprawiana przez nic- 
krajac h. do napusania niezmiernie interesującego |które drużyny komb-nacja „wszerz” jest 
; x artykułu, który przytaczamy w stresz- |nieowocna, gdyż wyraźny cel „goal zo< 
wysunęła się zdecydowanie Admira, ze- czeniu. staje po macoszemu traktowany. 
szłoroczny mistrz. D.użyna ta bdobyła| Hogan we wstepie wspomina o I rzecz prosta, często piłkarze w la- 
rekordową ilość 21 px: tracąc tylko 3. Szwajcarii, która w 1924 r. na Olimpja-|kich wypadkach zatracają się, a wów- 
Pogromcą  Admiry był iedynie FAC, ldzie paryskiej zdobyła niemały sukces: |czas bezhołowie panuje, na boisku. Obok 
(3:2) dziewiąty w fateli, a jeden punkt | goszła do finału z Urugwajem i przegra- |szybkości, większą bodaj rolę odgrywa 
straciła ona (0:0) w meczu z W.AC. Nad wszy mimo to zdobyła „moralne“ mi-|inteligencja graczy. W mojej długiej - 
mienić tu trzeba, że FAC od spotkana strzostwo Europy, Ten olśniewający su-|karjerze trenera napotykałem niejedtio= 
z Admirą odnosi same zwycięstwa i to |kces Szwajcarów w pierwszej _ mierze |krotnie na jednostki wybitnie utalento- 
na gruncie międzynarodowym |zawdz ęczać należało trenerom Kurchne |wane, które rozporządzały wspaniałą po 
iest 12 miejsće (7 rowi i Duckwortowi, którzy dzięki ogro- |stawą, morderczym strzałem i brakiem 
C.'mnej pracy, stworzyli par excelance |inteligencji, Taki typ gracza jesi małe 
doskonałą 11-kę. Hogan znawca footba- |wartościowy dla drużyny. 
lu, biorąc za przykład Szwajcarów, rzu- Wyobrażamy sobie typ piłkarza praw 
ca tego rodzaju myśli: dziwego tylko wtedy, gdy obok walorów 

W nowoczesnem piłkarstwie wielką |czysto technicznych, jak wyszkolenie $i 

rolę w grze poczęła odgrywać szybkość. |zyczne, pod każdym względem (gimaa: 
Aczkolwiek wyszkolenie i wyrafinowa-|styka, lekkoatletyka), niemniejszą rolę 
na technika bynajmniej nie są ignoto- odgrywa i inteligencja danej jednostki. 
wane, to jednak jak gdyby twórczemi| Bowiem bez tej „zasadniczej rzeczy” | 
momentami w grze jest szalona szyb- |gracz staję się zmechanizowanym przede 
1>ść ataku, który pragnie zdobyć cenne |jmiotem, coś w rodzaju maszynisty na på- 
bramki. I rzeczywiście w ostatnich cza-  rowoz'e. 
„sach znane europejsk e drużyny zdoby- A więc hasłem piłkarzy winna być 
wają na meczach więcej bramek, niż nietylko zaprawa fizyczna, ale i... umy- 
przed paru laty, Jestem zwolennikiem |słowa! Te dwa czynniki wspólnej pracy 
gry skrzydłami. ałe mie trzaba zapomi- |stworzyć mogą idealny typ piłkaszal 


— 


P g lad 
Górny Sląask—Lódź. 
Spotkanie w piłkę siatkową i koszykową odbedzie się 
w Łodzi w środę dnia 21 b. m. 


Jak się dowiaduje „Express” odbę- będzie przez drużynę absolwentów, W 
dzie się w Łodzi w środę dnia 21 bm .| koszykówce przez zespól Piłsudzkiego, 
międzymiastowe spotkanie w piłkę siat- Spotkanie te, które poprzedzone będą 
kową i koszykową Górny Śląsk — Łódź. | kilkoma meczami lokalnemi,o dbedą się 

Drużyny górnośląskie składają się z|w sali gimn. niemieckiego o godz. ‘er 
zawodników Górnej Dbąrowy, które o |popoładniu, 
miasto przoduje na G. Śląsku w piłce W. najbliższych dniach przyniesiemy | 
siatkowej 1 koszykowej. dalsze szczegóły tego sensacyjnego mes | 

W siatkówce Łódź reprezentowana I czu. 


szych sąsiadów 


:0:=— 0 ==» 


rzostw Austrii, Węgier 


Drugą sensacją, 
pkt) zeszłorocznego wicemistrza BA 
oraz ostatnie — wielokrotnego leadera 
— Simmer ngu, Klub ten ustanowił też 
swojego rodzaju „resord” zdobywając 
tylko 2 punkty i zaledwie 11 bramek. 


regach króla strzelców — Schala 
zdobywcę 17 bramek. 


Dwanaście drużyn zawodowych ło- 
czyw alkę o mistrzostwo Węgier, W 
przeciwieństwie dó Austri, część z nich 
(4) pochodzi z prowincji Mimo to: wal- 
„ki są niemniej ciekawe a sensacją ich 
było przez długi czas czołowe stanowis- 
ko prow ncjonalnej Sao*ru, która obec: 
nie zajęła po 11 merzach — zaszczytne 
trzecie mie;sce (17 okt} dając się wy- 
nrzedzić jedynie takim potentalom. tab 
Ferenerwarosi (20) * Uutvesr 117), 

Mistrz jesienny Węgier FTC. należy 
dziś niewątpl wie du e'ty zespołów Eu- 
ropy. Jedyne dwa punkly stacil on wła 
śnie na rzecz Sabarii, bijąc poza tem 
wszystkich innych ryws'i Rekord bra- 
mek Fereńerwarosi wynosi 40 przy 
czem aż 27 z nich zawdzięcza drużyna 
fenomenalnemu strzetcuw Fackacrowt. 
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Gorzej wiedzie s:ę długoletniemu mi 
strzow. Hungari (MIK.)) zespół ten 
przeszedł gruntowne ndmłodzenie zammu 
jąc narazie d-le miejsce w tabeli Rów- 
nież w meczach międzynarodowych o- 
nos Hungaria. porażki datujące się od 
czasu jej niefortunnego udziału w puba- 
rze europeiskim i 


Najmniej ciekawe są gry o mistrzo- 
stwo Czechosłowacji, gdyż staje do nie! 
tylko 7 drużyn praskich Tu odwieczna 
walka między Slavia *« Sparią wysunęła 
mieoczek wane na czoło Wictorję Żiż- 
kow, która straciła tylko jeden punki do 
Slavii, zamaącejd rugis mie'sce. Ze- 


Pezed likw dacia rozłamu w piłkarstwie. 


W dniu jutrzeszym odbędzie się w|nowej organizacji piłkarskiej. 
Krakowie walne zgromadzenie PZPN. Jednocześnie dowiadujemy się w 
na kłórem powzięe zostaną ostateczne |Z.Z., że zarząd Z.Z. zamierza nie ogla 
uchwały w związku z rozwiązaniem | szać swedo zapowiedzianeśo urb.trażt 
PZPN-u i założeniem, wspólnie z L.gą,|przed niniejszem zebraniem. 


A: taa ją na nie nierozedrans z CAFK. „dka: f 
arta musiala się zadowolwė trzecią e R pe s T- $ i 
phata musiala sie deka drechi Si eré znarego sprintera amerykańskiego. 
strzelców czechosłowackich jesi Medu- 


W usbegsły wtorek zmarł w Nowym [|reś rekordów w latach 1918, 20 į 2$, 
Jorku zaakomiły sprinter Padł Murchison był również członkiem 
Loren Murchison, który przed niedaw- ekspedycii amerykańskiej na olimpjadę 
ym czasem nabawił się zakażenia w r. 1924. Murchison przebył coprawda 

wi. w biegu na 100 szóstym, ale już w nie- 

Muschisoa posiada berdzo bogatą dłużim czasie pobił on rekord amery: ii 
(,ęizeszłość sportowę. Pobił on cały sze- kański. i 


na (w, z), majacy na swem sum.aiiu 10 
bramek w 6 meczach, l 


Na zakończenie poinformuemy cz! 
telników, że miet'ostwo *esienne I Ii 
angielskie, zdobył  bezkonkurencyj! 
Everton. M, S, 
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Arcyfilim burzliwych przeżyć śród zabawy szału 
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Wn.edziele ranis - NEYS KRwacsat ryskie | m 22.00 
od 10 — 12 Gen'łlemra . ' n 24.00 
| Doktór ~ Cenes? igin 
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tansa kwar.owa 


promientami 
o ROMERE, 5-6 Pantot.e hl 
rzym, td 9-21 5- ; 
oie Dla pań od 4-6. cowe do 
zu | Oddzielna po.że= mowe — 
(Orient Express ) RC kalni. Zł 4 para. 
| | = zna 
Dr. med. Sakia 


Rolę św'atowej damy, czerptącej hojnie z krymcy 
życia gra mocza, nieporóżnina. pełna zarn 


LIL DAGOVER. 


„Przez mała stacyjkę pędzi w bezkresy— v 


LUBICZ Przyjmaie się reperac e śniegowców i Kaloszy. 
EEEE REGA De , 


croew] Palta Damskie i Dz ecinne ; 
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mory męskie, 

damskie, onitwia 
'swely na wypłae 
te, Profrkows<a 37, 


„ORIENT EXPRESS". ym b dia U ©. GLIKSMAN, Giówna 1. | was ie | pięt. a 
„Ku dalekim, nieznanym rozkoszom unosi myśl = Błdawh dd i Owca U-zędniczk"m na raty. 


„URIENT EXPRESS"... 
«Jak rajski sen o szczęściu, miłości i cudach pos 
dróży jesi 
„URIENT EXPRESS*,. 
„Los uśmiecha się raż w życiu, raz jeden zatrzy* 
muje się 
„ORIENT EXPRESS"... 
„Czas pryska nadchodzi dzień powszedni i leci wdal 
„ORIENT EXPRESS*,,, 
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i Sehi luksusowych Po: cenach najniższych oraz wszelki: artykw'y a Pda 
krajowe i zafraniczne bardzo tanio, 


04 Pertumerja. M. Wollman i S-ha **ne z" 


j danre wykwali A 
ik iwari avi kini przed restauracją, otzyjmije: w tech kiamy o zd 
UWAGA: Każda pani przy kupre zostaje uperfumowaną perfumami Geer aine'a i otrzy: |zajeca w domu my] oraz tor” saneczkowy nicy przy ul, Płot | sdm, ` A, 
Muje nirspovzianki św ąteczne. wanym Olery sin Ceny dla d 30 - kowskiej 294 
Jody. pan "rzy Ji e od 2 owej bieda dri Dać sikać „Rādio“; A.B do adtn. Ré- eny dla dz eci 30 uroszy żodzieńtę od godź 


lik, 15 dla dórostych 60 gr, 257 reez | REREN [PETYA 


W Łodzi zł 4.UU miesięcznie. — Zamfeiscowa 5 zł. $ ZW YCZAJNE: : 8 gr za włersy milimxrowy. (na stronie 10 sapal): W TEKSUM 
Abc miesięczme.—Zagranicą 7 złótych miesięcznię== SET mm CB; 
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